
Nasi korespondenci piszą:

Ponad milion złotych 
oszczędności 

dzięki systemowi 
Lidii Korabielnikowej

WROCŁAW, pap. — W* 
Wrocławskich Zakładach P. ze 
mysłu Odzieżowego, gdzie Już 
blisko 100 proc, załogi stosuje 
system kompleksowego oszcz^ 
dzania wg. wzorów komsomoł­
ki Korabielnikowej. dzięki lep 
szym sposobom dokonywania 
tzw. rozkrojów materiału. 
oszczędzono w ciągu ostatnich 
9 miesięcy materiały i surow­
ce wartości ponad miliona złu 
tych.

Wszystkim tym gospodar 
stworo-rolnym, niezależnie 
od ich wielkości lub rozmia 
ru hodowli, umożliwi się 
nabycie jako pomocy hodo­
wlanej: 100 kg paszy tre­
ściwej i 300 kg węgla od 
każdej sztuki trzody chlew 
nej zakontraktowanej i do 
starczonej zgodnie z warun 
kami i terminem dostawy.

Pomoc hodowlana może 
być udzielana w postaci 
zaliczki już w chwili podpi 
sania umowy kontraktacyj 
nej. Kontraktujący przy 
podpisaniu umowy może — 
na swoje żądanie — otrzy­
mać jako zaliczkę: 100 kg 
węgla i 50 kg pasz treści­
wych od każdej sztuki za­
kontraktowanej. Pozostała 
część pomocy hodowlanej, 
tj. dalsze 200 kg węgla i 
50 kg pasz treściwych.

Potężne manifestacje 
ludności Włoch 

przeciur konferencji 
atlantyckiej

RZYM PAP. — We wtorek 
odbyły się w centrum Rzymu 
potężne demonstracje przeciw 
ko odbywającej się w stolicy 
Włoch konferencji atlantyc­
kiej. Jednocześnie ludność da­
ła wyraz swej woli obrony po­
koju. Rząd zmobilizował tysią 
cp policjantów i karabinierów, 
aby stłumić protest ludu rzym 
skiego. Wysiłki te pozostały 
jednak daremne. W manife­
stacji wzięły udział wieloty­
sięczne tłumy. Manifestowali 
również robotnicy, którzy opu 
śctli swe zakłady pracy. Cały 
ruch w centrum miaśta został 
sparaliżowany na trzy godziny.

rząd Stanów Zjednoczonych 
przeciwko narodowi rumuńskie 
mu lecz także jawnym, etnicz­
nym i niespotykanym w histo­
rii stosunków międzynarodo­
wych mieszaniem się w wew­
nętrzne sprawy Rumuńskiej 
Republiki Ludowej.

Takim postępowaniem, nic 
dającym się pogodzić z norma] 
nymi stosunkami między pań­
stwami. oraz t poszanowaniem 
suwerenności państwowej rząd 
Stanów Zjednoczonych narusza 
brutalnie najbardziej elemen­
tarne normy prawa narodów 
i postanowienia Kartjł Naro­
dów Zjednoczonych.

Ustawa podpisana przez pre­
zydenta Trumana jest agre­
sywnym aktem wymierzonym 
przeciwko Rumunii i innym 
krajom wymienionym w tej n- 
stawic. Demaskuje ona polity­
kę rządu amerykańskjego wy­
mierzona przeciwko powszech­
nemu pokojowi. Naród rumuń­
ski przekonany iest, że tego ro- 
dzaju. zbrodnicza działalność 
skierowana przeciwko niemu i 
tego państwu zakończy się cał 
kowiiym fiaskiem.

Rząd Rumuńskięl Republiki 
Ludowej jest zdania, że takie 
postępowanie rządu Stanów 
Z’ednoczonych pogarsza i kom 
plikute sytuację międz.vnaro<i>. 
wa. Wyrażając głębokie obu­
rzenie narodu rumuńskiego, 
rząd Rumunii protestuje sta­
nowczo przeciwko agresyw­
nym zarządzeniom usankcjono­
wanym przez rząd amerykań­
ski, wymierzonym przeciwko 
Rumuńskiej Republice Ludo­
wej I innym miłującym pokój 
państwom. •

Rząd Rumuńskiej Republiki 
Ludowej uważa za konieczne

oświadczyć, że cała odpowie­
dzialność za konsekwencje ta­
kiego postępowania spada na 
rząd Stanów Zjednoczonych.

Są jednak w Koczile takie 
jednostki, które hańbią dobre 
imię chłopów patriotów. W gro 
madzie Koczała mieszka np. 
Jan Ważny, który posiada go­
spodarstwo i pracuje w GS-ie. 
Nie wywiązuje się on ze 
swych obowiązków. Nie lep­
szym „bumelantem zbożo­
wym" jest Józef Zawada z 
Pietrzykowa.

Nawołuję wszystkich kores­
pondentów, aby przodowali 
w skupie zboża i w realizacji 
wszystkich innych obowiąz­
ków obywatelskich. Tylko bo­
wiem obowiązkowy obywatel 
Polski Ludowej może piętno­
wać opieszalców oraz wrogów 
i domagać się ich ukarania.

Gromady Międzybór. Brze­
zie Polanica i Cierznie zorga­
nizowały zespołowe odstawy

bezprocentowy kredyt na za 
kup prosiąt i pasz oraz ko­
rzystają ż pierwszeństwa 
i ulgowych opłat przy szcze 

-pieniu trzody przeciw róży- 
cy i zę specjalnej opieki 
weterynaryjnej nar) zakon­
traktował lyroi sztukaroi.

Termin zawierania kon­
traktów na tuczniki, któ­
rych dostawa przypada na 
styczeń i 'luty 1952 r., zo­
stał przedłużony do dnia 
25 grtldnia 1951 r. Oznacza 
to, że chłopi, którzv nie 
zdążyli dotychczas zakon­
traktować sztuk na styczep 
lub luty 1952 <r.. mogą je- 

• szczc w terminie (to dnia 
25 grudnia 1951 r. kontrakt 
podpisać i otrzymać zalicz­
kę węglową i w paszach 
treściwych.

W celu specjalnego wy­
różnienia hodowców kon­
traktujących trzodę chlew­
ną, którzy osiągnęli wybit­
ne wyniki zarówno w za­
kresie ilości, jak i jakości 
Wyprodukowanej trzody, 
jak również w zakresie ter­
minowych dostaw tuczni­
ków, wprowadzona została 
odznaka „w-orowego ho­
dowcy". Posiadaczom od­
znaki „wzorowego hodow­
cy" przyznane będzie pra­
wo pierwszeństwa przy za-. 
Rypie artykułów inwesty­
cyjnych, potrzebnych na 
rozbudowę bądź na wypo­
sażenie gospodarstwa (ce­
ment, żelazp, drewno itp.).

tyczną postawą i wzorowe 
"nie obowiązków wobec Państwa 

Prezydent RP Bolesław Bierut 
odznaczył Krzyżami Zasługi 

40 przodujących chłopów 
województwa koszalińskiego

Prezydent Rzeczpospolitej na wniosek prezydium Woj. 
Rady Narodowej w Koszalinie postanowieniem z dnia 29 li­
stopada 1951 r. odznaczył za patriotyczną postawę i wzoro­
we wykonanie obowiązków wobec Państwa Ludowego na­
stępujących chłopów pracujących województwa koszaliń­
skiego:

otrzymuje kontraktujący 
przy dostawie sztuki.
i Niezależnie od pomocy 
hodowlanej w postaci węg­
la i pasz treściwych, wszy­
scy dostawcy trzody chlew­
nej zakontraktowanej o- 
trzynniją za dostarczone 
w terminie sztuki premię 
pieniężną w wysokości 1,20 
zł. za każdy jdlogram ży­
wej wagi, niezależnie od 
ceny ustalonej dla dostaw 
sztuk zakontraktowanych, 
wyższej o 5 proc, od obo­
wiązującego cennika skupu.

Uchwala Prezydium Rzą 
du utrzymuje w mocy ulgi 
w podatku gruntowym i ob 
niżenie zobowiązania w pla 
nowym skupie zbóż dla go­
spodarstw kontraktujących 
trzouę chlewną na rok 1’952, 
uzależnione od przekrocze­
nia norm sprzedażv tuczni­
ków ustalonych dla tych 
gospodarstw. Gospodar­
stwa te mogą otrzymać na 
dotychczasowych zasadach

Dodatkowa pomoc hodowlana 
dla rolników, 

kontraktujących trzodę chlewną na 1952 rok

Chłopi województwa koszalińskiego 
domagają się ukarania opornych i sabotażystów

co w tyle za gromadą Masło­
wice — wykonała ona dotych­
czas 96 proc, planu.

Nie wszystkie jednak groma 
dy rozumieją swoje obowiązki. 
M. in. gromada' Tuchomie wio 
cze się w ogonie, ponieważ ta­
cy chłopi, jak np. Antoni Ka- 
szubowski i inni nie sprzedali 
jeszcze ani kilograma ziarna 
Państwu.

Chłopi z tych gromad winni 
wziąć przykład z Jana lTie- 
derkj i Bronisławy. Kupy z 
Pomyska Wielkiego. Zygmunta 
Pobłockiego z Modrzejcwa i 
Konstantego Matuszewicza z 
Sienna, którzy’ nie tylko po­
śpieszyli się ze sprzedażą zbi» 
ża Państwu, ale również wvwią 
zali się z planu kontraktacji 
trzody chlewnej i zanł.-cili po­
datek gruntowy 1 FOR.

BIAŁOGARD. — Korespon­
dent B. Jankowski pisze o elito 
pach z gromady Boizyslaw 
(gm. Tychowo) którzy wyko­
nali pian sprzedaży zboża Pań 
stwu 7. 16-procentową nadwyż 
ką. plan ziemniaków — w 
250 proc., a podatek gruntowy 
i FOR zapłacili w 100 proc. 
Chłopi ci nie zapomnieli też 
o swoim patriotycznym obo­
wiązku wzmożenia hodowli. Za 
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2»

SREBRNYM KRZYŻEM 
ZASŁUGI

I. Czyżewski Antoni — soł- 
tvs. gr. Uniemino, gm. Lubo­
wał. pow. Szczecinek.

■?. Gierczak Stanisław — gr. 
Poborowo. gm. Kiełczygłowy, 
pow. Miastko.

3. Kanarek Bernard — soł­
tys gr. Janikowo, gm. i pow. 
Drawsko.

4. Malńsewicz Konstanty — 
sołtys gr. Sierzno, gm. Nfeza- 
byrzewo, pow. Bytów.

5. Muszarski Konrad — gr. 
Przeradż, gm. Wolcza, pow. 
Miastko.

6. Afyszka Klara f— gr. Star 
kowo. gm. Kiełczygłowy, pow. 
Miastko.

7. Nowicki Leon — gr. Frań 
clszkowo, gm. Rada wnieś, 
pow. Złotów.

8. Ołdak Bolesław — gr. i 
gm. Tuczno, pow. Wałcz.

9. Opiła Wincenty — gr. 
Pieszcz. gm. Wrześnica. pow. 
Sławno.

10. Pikus Maria — gr. Lub- 
niczka. gm. Okonek. rgsw. 
Szczecinek.

II. Pingielski Stanisław — 
gr. Kanino, gm. Naćmierz, 
pow. Sławno.

12. Radtka Piotr —- sotys gr. 
Zakrzewo, pow. Zlotów.

13. Rynkiewicz Kazimierz — 
przewodniczący spółdzielni pro 
dukcyjnej w Siecinie. gm. O- 
strowice, pow. Drawsko.

14. Subocz Aleksander — m. 
Barwice, pow. Szczecinek,

15. Surus Władysław — soł­
tys gr. Stępień, gm. Spore, 
pow. Szczecinek.

16. Szumski Władysław — 
sołtys gr. Drzonowo. gm. Ty­
chowo, pow. Białogard.

17. Trobczyńskj Jan — soł­
tys gr. Łękno, gm. Będzino, 
pow. Koszalin.

18. Tusk Jan — gr. Otnoga. 
gm. Rokity, pow. Słupsk,

19. Witczak Bolesław — czlo 
nek spółdz. produk. w Kaliszu 
Pomorskim, pow. Drawsko.

BRĄZOWYM 
KRZYŻEM ZASŁUGI

20. Budnik Marian — gr. i 
gm. Zakrzewo, pow. Złotów.

21. Cichowicz Leonard — 
gr. Bogusławie, gm. Clwrzyno, 
pow. Kołobrzeg.

22. Dcreszko Wacław — gr. 
Strachomino, gm. Dobrzyca, 
pow. Koszalin.

23. Dołeżan Leon — gr. Su- 
chowo. gm. Pożrzadło Wielkie, 
pow. Drawsko.

24. Dziura Tadeusz — soł­
tys gr. Kłębowiec. pow. Walcz.

25. Gniadek Michał — gr. 
Cyk. gm. Róża Wielka, pow. 
Wałcz.

26. Grobelski Zygmunt — gr. 
Kładno. gm. Śmiechów, pow. 
Koszalin.

27. Kasztelan Pantaleon — 
gr. i gm. Krosino, pcw. Szcze­
cinek.

28. Kobe BazyH — gr. i gm. 
Tychowo, pow. Białogard.

29. Kowalik Jan — gr. Kisz­
kowo, gm. Śmiechów pow. Ko 
szalin.

30. Lisowski Józef z— gr. 
Ltibkowice. gm. Gościno, pow. 
Kołobrzeg.

31. Ławro Paweł — sOłty* 
gr. Nadziejewo, gm. Łoża, 
pow. Człuchów

32. Maciejewski Francisaek
— sołtys, gr. Drozdowo, gr. 
Drozdowo.' gm. Rymań, pow. 
Kołobrzeg.

33. Piekarski Jan — gr. i 
gm Lubiesz, pow. Walcz.

34. Piotrowski Michał — gr. 
Bukowo gm. Gardna Wielka, 
pov’. Słupsk.

35. Seweryniak Janina 
soł.ys gr. Zakrzewo, gm. Dar­
łowo, pow. Sławno.

36. Sosnowski Franciszek — 
gr. WielawinO. gm. Grzmiąca, 
pow. Szczecinek.

37. Szymkiewicz Kazimier*
— gr. Ogrodno, gm. Połczyn— 
Zdrój pow Białogard.

38. Traczyk Jakub — gr. ł 
gm. StrzeczOna, pow. Człu­
chów.

39. Waszkiewicz Józef — gr. 
i gm. Koczała, pOw. Człuchów.

40. Żal Franciszek — sołtys 
gr. Sokole, gm. Cierznie, pow., 
Człuchów.

Doniosła uchwała Prezydium Rządu
WARSZAWA. RAP. — W celu stworzenia korzyśt 

nych warunków dla rozwoju trzody chlewnej. Prezy­
dium Rządu powzięło w dniu 22 listopada br. uchwa­
łę w sprawie dodatkowej pomocy hodowlanej.
Prezydium Rządu wydzie 

lilo dodatkowo poważne ilo 
ści paszy i węgla, a także 
środków pieniężnych w cha 
rakterze pomocy hodowla­
nej dla gospodarstw, kon­
traktujących trzpdę chlew­
ną.

Z dodatkowej pomocy ho 
dowlanej korzystają gospo­
darstwa rolne, które:

a) już zakontraktowa­
ły lub zakontraktują do­
stawę trzody chlewnej na 
rok 1952,

b) dostarczą w grud­
niu br. tuczniki w ra­
mach kontTaktów zawar­
tych na listopad i gru­
dzień 1951 r.,

c) dostarczą przedter­
minowo w grudniu zakon 
traktowane sztuki trzody 
chlewnej w ramach zawar 
tych kontraktów na sty­
czeń .1952 r.

Rząd Stanów Ziednoczonych
• i . J • 1 T)

organizuje dywersję przecinko Rumunii
Nota rządu rumuńskiego do rządu USA

BUKARESZT PAP. Wiceminister spraw zagranicznych
Rumuńskiej Republiki Ludowej A. Bunaciu przyjął charge 
d‘ affaires Stanów Zjednoczonych w Bukareszcie i wręczył 
mu następującą ljotę:

— Rząd Rumuńskiej Repu­
bliki Ludowej uważa za ko­
nieczne oświadczyć l rządowi 
Stanów Zjednoczonych co na­
stępuje:

— 10 października br. prezy­
dent Stanów Zjednoczonych 
Truman podpisał „ustawę z 
1951 r. o wzajemnym zapewnie­
niu bezpieczeństwa". Ustawa ta 
przewiduje specjalne kredyty 
w sumie 100 milionów dolarów 
na zaopatrywanie w środki fi­
nansowe „wszelkich dobra­
nych odpowiednio osób, zamie­
szkałych w Związku Radziec­
kim. Polsce. Czechosłowacji, 
na Węgrzech, w Rumunii. Buł­
garii. Albanii, lub osób, fetóre 
zbiegły z tych krajów, bądź to 
d’a skupienia ich w oddziałach 
sił zbroinych popierających or 
ganizację paktu północno- 
a*’ ntyckic bądż-dla innych 
ce'ów“. ▼

Jak z tego wynika, ustawa 
przewiduje oficjalne finanso­
wanie zbrodniczej akcji skiero­
wanej przeciwko Rumuńskiej 
Republice Ludowe), zarówno 
wewnątrz, kraju jak i poza gra­
nicami Rumunii przez, osoby 
lub grupy zwerbowane, opłaca­
ne i uzbrajrne przez >ząd ame­
rykański Rząd Stanów Zjed­
noczonych postawi! sobie za za 
danie organizowanie najem­
nych band spośród zdrajców, 
którzy zbiegli z Rumunii, Jak 
również spośród fąszyslow- 
skich zbrodniarzy wojennych, 
którzy znaleźli schronienie w 
Stanach Zjednoczonych luU 
innych państwach. Bandy te 
mają być wykorzystane w agie 
sywnych celach p zcciwk.o Ru­
muńskiej Republice Ludowej. 
Ustawa ta jest więc nie tylko 
wyraźnym potwierdzeniem wro 
hlcj polityki uprawianej przez

Toczy się walka o przyspieszenie 
realizacji planów skupu zboża i kontraktacji trzody chlewnej

Korespondenci wiejscy „Głosu Koszalińskiego" w całej 
pełni zrozumieli ważność toczącej się obecnie na terenie wo 
jewództwa koszalińskiego wzmożonej walki o przyspiesze­
nie tempa realizacji planów skupu zboża i ziemniaków oraz 
kontraktacji trzody chlewnej i uregulowania należności fi­
nansowych. Korespondenci chłopscy nie tylko przodują w 
wykonaniu wszystkich swoich obowiązków wobec Państwa, 
ale również pomagają swoim sąsiadom słowem zachęty i po 
chwały, a w stosunku do opornych i opieszalców występują 

z ostrym słowem krytyki.

zboża. Punkty skupu zakupi­
ły od chłopów z tych gromad 
29 ton zboża.

Chłopi z Biskupscy zobowią 
zali się zakontraktować 15 
świń ponad plan, a gromada 
Gologóra wykona roczny plan 
kontraktacji trzody chlcwnćj 
w 100 proc.

Korespondent B. Kużański, 
który pisze o tych wzolowych 
gromadach pow. czlucliowskie 
go. ostro krytykuje słabą pracę 
aktywu politycznego i gospo­
darczego w niektórych gmi­
nach. Nic dziwnego, że pow 
człuchowskj dotychczas zreali­
zował tylko w 55.6 proc, planu 
skupu zboża, n kontraktację 
trzody chlewnej na II kwartał 
wykonano tylko w minimal­
nym procencie.

BYTÓW. — W gromadzie 
Masłowice (gm. Tuchomie) 
wszyscy chłopi wywiązali, się 
w 100 proc, ze swoich rocz­
nych planów skupu zboża — 
pisze korespondent T. Ruszel. 
W wykonaniu obywatelskich 
obowiązków przodują w groma 
dzie: sołtys Rekowski. Jan 
Piotrowski j Piotr Kowalczyk. 
Gromada Piasno pozostajc ale

CZŁUCHÓW. Korespondent 
Michał Jankiewicz z Koczały 
pisże do Redakcji m. innymi: 
„Mój plan sprzedaży zboża dla 
Państwa Ludowego wynosił 
505 kg. Ja jednakże sprzeda­
łem do GS-u 2.260 kg ziarna, 
a więc wykonałem w 452:’/t> mój 
plan. Uczyniłem to dlatego, że 
rozumiem, że tylko dzięki wla 
dzv ludowej otrzymałem zie­
mię. która dajć mi utrzyma­
nie. Ojczyzna nasza n’e tylko 
dala nam chłopom ziemię, ale 
bezustannie pomaga nam. daje 
tanie kredyty, udziela ulg. ot­
warła szkoły dla dzieci chłop­
skich. Chłopi gminy Koczała 
wiedzą o tym i myślą tak jak 
ja. Dowodem tego jest, żc na­
sza gmina przoduje we wszyst 
kich akcjach w pow. i złuchow 
skim,



Chłopi woj. koszalińskiego 
domagają się 

ukarania opornych i sabotaży stów
(DOKOŃCZENIE ZE STR.l) 
kontraktowali oni o 16 proc, 
więcej tuczników niż obowią 
zujący plon przewidywał.

W SwidWlnku (gm. Biały 
Zdrój) chłopi wykonali swój 
plan koń laktacji świń w 100 
proc.

Również gromady Leśnica, 
Motarzyno i Dębno śpieszą się 
z realizacją Swoich obowiąz­
ków wobec Państwa. Skup żbo 
ża wykonano w 90 proc, 
a ziemniaków — w 100 proc. 
T<:erown'k grupy producentów, 
Antoni Frankiewicz z Leśnicy, 
nie tylko przednie w skupie 
zboża i ziemniaków ale rów­
nież wyprzedził wszystkich 
chłopów w kontrakiacji świń. 
W b. roku sprzedał on 5 tucz 
ników zakontraktowanych.

W pow białogardzkim wiele 
jest gromad i wielu jest chło­
pów, którzy gorliwie wypełnia 
ią swoje obowiązki — pisze 
korespondent Żurawski. Nieste 
ty wykonanie planu pow:ato- 
wego hamują opieszalcy, idący 
Częstokroć na pasku opornych 
kułaków i sabotażystów. Dla­
tego też powiat białogardzki 
realizował dopiero w 67,9 
proc, plan roczny. Plan kon­
traktacji trzody chlewnej wy­
konano w nieznacznym tylko 
odsetku. Rady narodowe za 
mało karzą wszystkeh tych 
rolników, którzy są oporni I 
nic wykonują swoich obowiąz­
ków Chopj patrioci z pow:a- 
tu blalogardzkiego pytają, dla 
czego nie ukarano Władysła­
wa Kowalika z gromady Osów

ko. występującego wrogo prze 
ciwko planom państwowym i 
nie wykonującego swoich obo­
wiązków W gromadzie Klu­
czewo kułak Władysław Kara- 
nius nie wywiązał się ze swo­
ich obowiązków, mimo, że chło 
pi ostro go napiętnowali. Ni­
jaki Dybowski. Szyszko i Lal­
ko z gromady Premie n’e 

myślą w ogóle sprzedać zboża 
Państwu i równ eż nie wyw:ą- 
zują się ze wszystkich dal­
szych swoich powinności- C lo 
pom„w gromadzie Kucho rwo 
przeszkadza w pełnej realiza­
cji planów bogacz mejserwy 
Zagórski. Już w uhieułym ro­
ku nie sprzedał on zbiża i 
skrył je w ulewach. Zboże 'cle 
śniuło ' z"órski wyrzuci je 
na gnojowisko Równ:eż w “o- 
ku bieżącym sabotużysta ten 
nie spizedał jeszcze ani kilo­
grama zboża.

Na zebraniu Koła gromadz­
kiego ŻSCfi w Kuchorowic 
chłopi, ostro wystąpili -przeciw 
ko Zagórskiemu M. in Hele­
na Ziółkowska powiedziała, że 
gromada nie dopuści do tego, 
aby wrogowie Polski przeszka­
dzali w realizacji planów Chło 
pi domagają się, aby kułak 
Zagórski bezzwłocznie odsta­
wił zboże w iloścj zaplanowa­
nej.

Twarde słowa ob. Ziółkow­
skiej znalazły pełne poparcie 
zebranych chłopów Postano 
wili oni wykluczyć Zagórskie­
go z koła ZSCh. Po tai uchwa­
le wstąpiło do koła 8 blednia- 
ków i średniaków.

kolonialne, id olała przeforso­
wać odroczenie dyskusji nad 
tym wnio. k em Jednakże na 
posiedzeniach Komisji Fowier 
niczei sprawa Maroka ponow. 
nie została poruszona.

Delegat Iraku przytoczył fak 
ty. Ilustrujące zgubne następ 
stwa panoszenia s’ę Francji w 
Marcku. Śt.wlerdyił cn, że w<>- 
bez ludności Maroka, stoso­
wana jest bmtalna dyakrym1- 
nacja Wydatki na ochronę 
zdrowia W ciągu ostatnich pię 
chi la* nie zostały zwiększone. 
Jeden lekarz przypada na 13—

120 tys. mieszkańców, w zależ­
ności od okręgu.1

Delegat Iraku stwierdził da­
lej. że tylko 7 ) "oc. dzieci ma 
rokańskich uczęsjczćł do szkól. 
Półtora miliona dzieci n'-e ma 
żadn-1’ nożl wości otrzymania 
wykształcenia. Sytuacja Maro- 
ka jest przede u zystklm wy­
nikiem kolonialnej polityki 
Francji. Władze francuskie 
brutalnie dławią wszelkie prze 
lawy asp'’ac1l narodowych, 
wsrlkie protesty przeciwko 
istniejącemu stanowi rzeczy.

Przedstawiciel ZSRR Zaru- 
b'-n stwierdził, że mocarstwa 
zarządzające uprawiają polity 
kę ucisku i Wyzysku ludności 
terytoriów niesamodzielnych, 
politykę rabunkcwej eksplo­
atacji bogactw natuialnych 
tych terytoriów.

Ze sprawozdań władz zarzą 
dzających Wynika — oświad­
czył delegat radziecki — że 
rdzenna ludność terytoriów nie 
samodzielnych Afryki, Alaski, 
Porto Rico, Papua 1 innych te 
rytoriów nie korzysta z żad­
nych praw politycznych i nie 
ma demokratycznych organów 
ustawodawczych, wykonaw 
czych i sądowych, bnl orga­
nów samorządu terytorialnego.

Delegat francuski zam!ast 
odpowiedzieć na krytykę, oś­
wiadczył, iż komisja n’e jest 
rzekomo upoważniona do roz­
patrywania zagadnień polity­
cznych. albowiem funkcje jej 
mają charakter techniczny.

Delegat Traku, poparty 
przez inne delegacje, zgłosił 
wówczas projekt rezolucji, 
stwierdzający, że Komisja Po­
wiernicza uprawniona jest do 
rozpatrywania problemów poli 
tycznych, dotyczących teryto­
riów niesamodzielnych.

W dalszym ciągu dyskusji 
wielu delegatów m. inn. dele­
gaci Indii, Liberii i Białorusi 
podkreślali, że polityka mo­
carstw zarządzających unlemoż 
liwia ekonomiczny 1 polltyoz- • 
ny rozwój znajdujących się 
pod ich zarządem krajów.

Druzgocąca krytyka imperialistycznej 
polityki ucisku i wyzysku wobec ludów 

na terytoriach niesamodzielnych

Imponujące rezultaty polskiego 
budownictwa pokojowego

Ponad 1.300 obiektów i hal przemysłowych 
oraz 120 dużych magazynów i 22 mosty oddano w tym roku do użytku

itp.. ponad 120 dużych maga­
zynów o kubaturze około 1,5 
mil. m sześciennych- 22 mo­
sty o wadze konstrukcji około 
25.000 ton ltd. Zostało wybudo 
wanych i oddanych' do użyt­
ku ponad 30 nowych zakładów 
przemysłowych wzgl. nowych 
dużych oddziałów produkcyj­
nych, jak stalownia huty „Czę 
stochowa", zespól wielkiego 
pieca w hucie „Kościuszko**, 
pierwszy etap Fabryki Samo­
chodów Osobowych na Żera­
niu, pierwszy etap Fabryki Sa 
mochodów Ciężarowych w Lu­
blinie, przędzalnia Kombinatu 
Bawełnianego w Piotrkowie, 
pierwszy etap Bazy Rybackiej 
w Swinujściu, Cementownia 
„Odra", oddziały energetyczne 
Państwowej Fabryki Związ­
ków Azotowych w Kędzierzy­
nie, Zakłady Przemysłu Tlusz 
czowego w Brzegu, cukrownia 
w Sokołowie Podlaskim, robo 
ty budowlane w siłowni Ja­
worzno, taśmowiec w Szczeci­
nie. jak i obiekty budowlane 
elektrowni Dychów oraz sze­
reg Innych.

Do kęńca br. Ministerstwo 
nrzewldule oddanie do użytku 
dalMtych 700 obiektów, w tym 
około 250 przemysłowy cli.

«

Nowe przepisy 
regulujące rozdział mięsa 

i tłuszczów na bony
Od 1 grudnia wchodzą w życie nowe przepisy, re­

gulujące rozdział mięsa i tłuszczów na bony.
Wnoszą one istotne zmiany do dotychczasowego 

systemu. Do tej pory poważnym brakiem było jednako­
we traktowanie ciężko pracującego i lżej pracującego, 
którzy otrzymywali równe przydziały, jak również jed­
nakowe traktowanie rodzin pracowniczych, bez wzglę­
du na liczbę ich członków.

W obecnym systemie braki te zostały usunięte. U- 
stalono przede wszystkim dwie kategorie bonów: jedna 
dla podstawowej masy robotników zatrudnionych przy 
produkcji, druga dla podstawowej rzeszy urzędników 
oraz robotników zatrudnionych w działach nieproduk­
cyjnych. Robotnicy zatrudnieni przy produkcji, których 
praca wymaga większego wysiłku fizycznego i większe­
go zużycia energii, otrzymują większe przydziały mięsa 
1 tłuszczów. Jest to w pełni uzasadnione, słuszne i spra­
wiedliwe.

Takie zróżniczkowanie jednak nie wystarczyłoby. 
Wiemy, że w samej produkcji mamy do czynie­
nia z pracami, których warunki daleko odbiega­

ją od warunków przeciętnych, które sa niebezpieczne 
dla zdrowia, lub wymagają szczególnie dużego wysiłku 
fizycznego. Toteż np. górnicy, pracujący pod ziemią, ro­
botnicy pracujący przy gorących robotach w hutnictwie 
itp., otrzymają specjalne bony, uprawniające do naj­
wyższych przydziałów mięsa i tłuszczu. Specjalne nor­
my przyznane zostały również maszynistom kolejowym, 
robotnikom kamieniołomów, personelowi latającemu w 
lotnictwie itd.

Jednocześnie wysnuto wnioski z faktu, że wielkość 
Wkładu pracy i stopień odpowiedzialności poszczegól­
nych kategorii pracowników umysłowych Jest niejed­
nakowy. Toteż tym. których praca ma bardzo doniosłe 
znaczenie dla Państwa i którzy obarczeni są wielką od­
powiedzialnością. przyznano podobne normy zaopatrze­
nia. jak robotnikom zatrudnionym w produkcji. Do ta­
kiej wyróżnionej kategorii pracowników umysłowych 
należą przede wszystkim wychówawcy młodego poko­
lenia — nauczyciele. Poza tym wyższe normy przysłu­
giwać będą profesorom i docentom wyższych uczelni, 
kierowniczym pracownikom aparatu państwowego i go­
spodarczego, znajdującym się na najbardziej odpowie­
dzialnych stanowiskach oraz części pracowników lite­
ratury i sztuki. Również ze względu na odpowiedzial­
ność pełnionych funkcji odrębnie została potraktowana 
część pracowników umysłowych na kierowniczych sta­
nowiskach, którzy maja nieograniczony czas pracy. Wy­
różnione kategorie pracowników umysłowych są bardzo 
nieliczne.

Nowy system bonów zmienia korzystnie zaopatrze­
nie rodzin pracowników w mięso i tłuszcze. Za­
miast jednego rodzinnego bonu mięsno - tłusz­

czowego, który poprzednio otrzymywał pracownik po­
siadający rodzinę, niezależnie od jej liczebności, obec­
nie bony takie otrzymują poszczególni członkowie ro­
dziny, w tym wszystkie dzieci. Im liczniejsza jest więc 
rodzina, tym wieksze będą w sumie przydziały.

W przeciwieństwie do zasady, na której został opar­
ty system bonów dla pracujących, a którą można przy­
równać w ogólności do sprawiedliwej zasady wynagra­
dzania za pracę — wszyscy członkowie rodzin, którym 
bony przysługują, otrzymują r.ówne przydziały, bez 
względu na lo. do jakiej kategorii pracownik został za­
liczony. Tu wszelkie różnice byłyby nieuzasadnione.

Dokonane zmiany spowodowane zostały troską 
Państwa o możliwie najsprawiedliwszy rozdział wśród 
mas pracujących tych ilości mięsa i tłuszczów, które 
znajdują się w Jego dyspozycji. Nowy system rozdziału, 
choć praktyka może wykaże konieczność dokonania w 
nim pewnych poprawek, służy temu celowi: oparty jest 
na sprawiedliwych zasadach i lepiej zabe.zp’ecza zaopa­
trzenie w mięso i tłuszcze pracowników i ich rodziny.

Załoga Zarządu Portu Gdynia-fidaiisk 
zwycięża w III etapie 

międzyp: nowego współzawodn ctwa
W tych dniach zakończyła swoja pracę mię- 

dzyportowa komisja współzawodnictwa, obliczająca wy­
niki pracy załóg Zarządu Portu Szczecin i Zarządu Por­
tu Gdynia — Gdańsk.

Na podstawie tych wyników — w III etapie współ­
zawodnictwa pracy między załogami obu zespołów por­
towych zwyciężyli portowcy Gdyni i Gdańska, uzysku­
jąc 833 punkty dodatnie. Załoga ZPS uzyskała 817 punk­
tów. Ta nieznaczna różnica w punktach świadczy o o- 
gromnej aktywizacji załogi ZPGG, w kilku bowiem po­
przednich kolejnych etapach załoga ZPS-u odnosiła 
zwycięstwa z różnicą do 200 punktów.

Na zwycięstwo portowców gdyńsko - gdańskich 
wpłynęły lepsze wyniki uzyskane w dziedzinie wzrostu 
wydajności pracy sztauerów i trymerów. lepsze wyniki 
w obniżce kosztów własnych i w zakresie przyśpieszenia 
obiegu dokumentów. Natomiast w porcie szczecińskim 
lepiej pracowali dźwigowi, znaczniej skracano obsługę 
statków i remonty. Fakt utracenia przodownictwa sta­
nie się niewątpliwie poważnym czynnikiem, mobilizują­
cym zafoge ZP8 do zwiększenia swych wysiłków, zwłasz­
cza w dziedzinach, w których osiągnęli mniejsze wyniki, 
a mianowicie w obniżce kosztów własnych, w dziedzi­
nie wydajności pracy trymerów 1 sztauerów itd.

PARYŻ (PAP). W Komisji Powierniczej Zgromadzenia 
Ogólnego zakończyła s>ę generalna debata nad sprawozda­
niami władz zarządzających, dotyczącymi terenów niesamo­
dzielnych. W toku dyskusji delegaci krajów arab?:k’ch oraz 
szeregu krajów Ameryki Łacińskiej petępi 1 politykę USA, 
Anglii, Francji I innych państw koloidalnych.
Delegaci tych krajów wska­

zywał’ na katastrofalną sy­
tuację ludów kolonialnych, pod 
kreślając, że mocarstwa za­
rządzające nie wykonują zobo 
wiązań, które nakłada na nie 
Karta ONZ w stosunku do te­
renów niesamodzielnych.

Szczególnie ostra dyskusja 
wywiązała się w związku ze 
sprawa Maroka. Jak wiadomo, 
grupa krajów arabskich zażą­
dała już uprzednio umieszcze­
nia sprawy Maroka niKoorząd 
ku dziennym VI sc.sji MgrOma 
dzenia Ogólnego. Francja, po­
parta przez inne mocarstwa

Eisenhower domaga się 
wzmożenia zbrojeń i przyznania 1 rizonii 

równych praw w bloku atlantyckim
Z obrad fadij atlantyckiej w Rzymie wojska brytyjskie -r rów­

nocześnie z wojskami nie 
mieckimi. Propozycja » ta 
przyczyniła się do pogłębienia 
rozbieżności zdań, gdyż Angli­
cy odmawiają udziału w „ar­
mii europejskiej".

przyjęto jedynie ..wstępną" 
rezolucję w sprawie przyśpie­
szenia zbrojeń.

Uchwalona „wstępna" rezo­
lucja stwierdśb konieczność 
wzmożenia zbrojeń. Do lata 
1952 Eisenhower ma otrzymać 
40 dywizji, w tej liczbie 10 lub 
12 francuskich dywizji, 7 bry­
tyjskich, 5 lub 6 włoskich, 4 
dywizje z krajów Beneluxu, 3 
dywizje norweskie i duńskie. 
Pozostałych 8 do 10 dywizji ma 
ją oddać do dyspozycji Eisen­
howera Stany Zjednoczone.

Prasa omawia obszernie róż 
nice zdań, jakie się wyłoniły 
na sesji j które spowodowały, 
że powzięta rezolucja otrzyma 
ła nazwę rezolucji ,.wstępnej". 
Wielu przedstawicieli krajów 
zachodnio - europejskich, a 
przede wszystkim brytyjski 
minister gospodarki Butler, 
wysunęło Zastrzeżeniu wobec 
żądań Eisenhowera. Reprezen­
tanci krajów zachodnio-euro­
pejskich zaznaczyli, że ojwaco- 
wany przez Eisenhowera pro­
gram zbrofeń jest z punktu wi 
dzenia ekonomiczno-finansowe 
go nierealny.

Podczas trwania sesji ogło 
szonó dokument, który dowo 
dzi ponad wszelką wątpliwość, 
że USA przeznaczają Trizonii 
czołową i decydującą rolę w 
bloku atlantyckim. Oto bo­
wiem ogłoszono,, że Niemcy 
mają otrzymać md USA 800 mi 
lionów dolarów na cele wojsko 
we. podczas gdy Francja i 
Włochy mają razem otrzymać 
400 milionów dolarów.

Dzienniki donoszą, że na se­
sji delegaci Beneluxu wystą­
pili z krytyką „planu Plevena“ 
i zaproponowali aby w skład 
„armii europejskiej" weszły

RZYM (PAP). Dzienniki po. 
dają, że gen. Eisenhower wy­
głosił na sesji rady atlantyc­
kiej główny referat, w którym 
zapowiedział wzmóż en ’e wyś­
cigu zbrojeń w krajach Euro, 
py zachodniej.

W kołach dziennikarskich 
podaje się, te delegacja amery 
kańska wystąpiła na sesji w 
imieniu Trizonii i przedstawi­
ła postulaty Adenauera. Ade- 
nauer zaś żąda utworzenia nie 
mieckich korpusów wojsko­
wych w ramach „Armii Euro 
pejskiej" oraz nominacji nie­
mieckiego inspektora generał, 
nego sił zbrojnych, który był 
jednocześnie szefem niemiec­
kiego sztabu generalnego. De­
legacja amerykańska, przedsta 
wiając powyższą propozycję, 
wystąpiła z kategorycznym tą 
daniem przyznania Niemcom 
Zachodnim „równych praw" w 
bloku atlantyckim.

RZYM. PAP. — Rada atlan 
tycka zaaprobowała żądanie 
Eisenhowera w sprawie przy­
śpieszenia wyścigu zbrojeń. 
Podczas dyskusj^,na ten temat 
wyłoniły się poważne rozbież­
ności, dotyczące terminów 
przyśpieszenia zbrojeń i wyso 
kości funduszów, które mają 
być poświęcone na zbrojenia. 
W wyniku tych sprzeczności

WARSZAWA PAP. Ministerstwo Budownictwa Prze­
mysłowego w dniu 18 listopada 1951 r. wykonało państwo­
wy plan produkcji na rok 1951 zwiększony o 6-procentowy 
plan dodatkowy.
Zwiększony plan roczny do 

dnia 13 listopada br. został wy 
konany przez centralne zarzą­
dy: Robót Specjalnych. Bud. 
Przcm. Północ. Bud. Przem. 
Śląsk, Budl Przem. Zachód, 
Konstrukcji Stalowych (Mosto 
stal), Montażu Urządzeń Elek­
trycznych. Mechanizacji. Biur 
Projektów oraz Zarząd Budo­
wy Metro.

Niektóre z wymienionych 
centralnych zarządów plan 
roczny wykonały w ostatnich 
dniach października.

Podległe Ministerstwu zjed­
noczenia wykonywały roboty 
w bież, roku na 2.026 placach 
budów, na których zostało od 
danych do użytku około 1.500 
budynków przemysłowych o- 
raz obiektów takich, jak: pie­
ce martenowskie, kotłownie, 
baterie koksownicze, kompre- 
sorownie itp.

M in. oddano do użytku o- 
koło 400 hal przemysłowych 1 
innych budynków przemysło­
wych o kubaturze ponad 6,5 
mil m sześciennych, ponad 
900 obiektów przemysłowych, 
jak piece hutnicze, gazowni­
cze, kompresorownle. osadni­
ki, większe bocznice kolejowe

Przyczyny katastrofy lotniczej 
pod Łodzią

WARSZAWA PAP. Powoła 
na przez Prezydium Rządu, 
specjalna komisja do zbadania 
przyczyn katastrofy lotniczej 
pod Łodzią zakończyła swe pra 
ce.

Samolot pasażerski PLL 
„Lot1’, który uległ wypadko­
wi 15 listopada br., odbywał 
swój rejs na trasie Szczecin — 
Poznań — Łódź — Kraków, te 
go dnia w trudnych warun­
kach atmosferycznych. Stan 
techniczny samolotu był bez za 
rzutu. Samolot ten, zresztą jak 
wszystkie pasażerskie samolo­
ty „Lot-u’’, zaopatrzony był we 
wszystkie urządzenia i instru­
menty pozwalające na dokonv 
wanie lotów zarówno w dzień 
jak j w nocy i bez względu na 
pogodę.

Kapitan statku powietrzne­
go podiął błędną decyzję-doko 
nania przelotu Łódź — Kra­
ków pod chmurami, które tego 
4pia znajdowały się bardzo nis 
ko, bo zaledwie o 120 m. nad 
lotniskiem w Łodzi, a na trasie 
lotu miejscami sięgały powierz 
■ hnl ziemi. W szóstej minucie 
lotu samolot znajdując się w 
odległości 20 k i. na południe 
ud Łodzi (w okolice miastecz­

ka Tuszyn,) trafił na gęstą 
mgłę, która powijała wzgórze 
o wysokości 260 m. nad po­
ziomem morza. Nr wzgórzu 

•tym fzznosi się maszt IJni! wy 
sokiego napięcia o w} Jwkośei 
28 m. W ostatniej chwil, pilot 
usiłował poderwać samolot do 
góry. Było już jednak za póź­
no i samolot zawadził lewym 
skrzydłem o skrai poprzeczki 
masztu. Silą uderzenia urwane 
zostały trzy metry skrzydła 
Opadając, samolot uderzył 
w pagórek. Wskutek wstrząsu 
nopękały przewody benzyno­
we i wybuchł pożar.

Od chwili zderzenia samolo 
lu z masztem do chwili zderz* 
nia samolotu z ziemia minęło 
zaledwie 6-«-7 sekund. Błąd pi 
lota polegał na t.ym, że leciał 
nisko- podczas gdy w warun­
kach meteorologicznych, w ja­
kich odbywał się lot, winien 
był on Doprowadzić samolot 
na ustalonei w instrukcji dla 
'ei trasy wysokości od 500 do 
300 m. nad poziomem morza

Wszystkie ofiary katastrofy 
zostały Dochowąpe na koszt 
Państwa ”ząd przvznał rodzi 
nom ofi.ar katastrofy wsparcia

pieniężne,



Młyn w Grzmiącej 
nie pobiera już miarek i odsypów

KRYTYKA POMAGA

Kiedy?
...Zakłady Energii Elektrycz 

nej w Chojnicach — placówka 
terenowa Czarne, pow. Człu­
chów zelektryfikuje szkoły w 
Międzyborzu? Wszelkie inter­
wencje w tym kierunku koń­
czą się zwykle obietnicami.

Florian Karpiński

niej odwieźli swoje zboże spół 
dzlelcy ze Sztorkowa. Ruszyły 
gromady. Ale Dobiesław nie 
dał się wyprzedzić. 11-tu człon 
ków RZS dostarczyło do punk 
tu skupu 23 tony ziarna, wy­
konując z nadwyżką swój 
roczny plan sprzedaży zboża.• * •

Sołtysa gromady Nowe 
Wierzchowo (gm. Wierzchowo) 
Bolesława Jawdyńskiego. za- 
stajemy u przewodniczącego 
GRN. Wraz z nim przyszli 
chłopi Andrzej Frąckowiak i 
Kazimierz Cieśliński. Sołtys 
Jawdyński dba o utrzymywa 
nie bezpośredniego kontaktu z 
Gminna Radą Narodową. Dziś 
też przybył porozmawiać z 
przewodniczącym o sprawach 
swojej gromady.

Nowe Wierzchowo. wykona­
ło plan sprzedaży zboża w 91 
proc., a plan sprzedaży ziem­
niaków — w 200 proc. Jawdyń 
ski radzi teraz z przewodni­
czącym GRN, jak usprawnić 
przebieg kontraktacji trzody 
chlewnej w jego gromadzie.

— Sołtys jest nam przykła­
dem — opowiada o nim .An­
drzej Frąckowiak. — Sam na 
prawdę wzorowo wywiązał się 
ze swoich obowiązków. Cier­
pliwie tłumaczył, przekonywał 
chłopów, aż wszyscy zrozumie 
li, że robotnikom w miastach 
trzeba dostarczyć chleb i ziem 
nlaki.

Dobry przykład sołtysa Jaw 
dyńsklego zrobił swoje. Nowe 
Wierzchowo jest jedną z przo 
dujących gromad gminy Wierz 
chowo w pow. szczecineckim.

— Cieszę się, że obrodziło w 
tym roku zboże sąsiadom i 
mnie — mówi Bolesław Jaw­
dyński. — A jako sołtys sta­
rałem się 1 nadal się staram, 
żeby w porę młócili 1 odwozili 
do puktu skupu. Po co zboże 
trzymać w stodole, kiedy mia­
sto na nie czeka?

♦ • »
Na drodze z Wierzchowa do 

Grzmiącej leży niewielka gro­
mada Przystawy. Obecnie jest 
to gromada wyróżniająca się 
w skupie zboża — sprzedała 
bowiem dotychczas 53.684 kg 
ziarna, a więc o 11.782 kg wię­
cej. niż przewidywał plan.

Tak jest obecnie. A przed 
tern?

Przedtem w Przystawach 
„rządził" bogacz wiejski Wa­
lenty Antoniak. Od roku 1945 
siedział tu na 22 hektarach zie 
mi, zatrudniał parobków. Po­
tem już nie mógł znaleźć pa­
robków — młodzież wiejska co 
raz liczniej szła do szkół. An­
toniak wściekał się. ale nie by 
ło na to żadnej rady. Pozosta­
ła jeszcze możliwość wyzysku:

Rano w dniu 28 bm. sprzed 
gmachu Powiatowej Rady Na 
rodowej w Szczecinku odje­
chała zielona „Skoda". To po­
wiatowy zespół do spraw ak­
cji państwowo - gospodar­
czych udawał się do WRN w 
Koszalinie ze szczegółowymi 
wyliczeniami, składającymi się 
na jedną krótką i radosną wia 
domość: powiat szczecinecki 
przekroczył 90 proc, rocznego 
planu sprzedaży zboża.• * «

Młyn w Grzmiącej pracuje 
pełną parą. Przed młynem — 
długi rząd chłopskich wozów. 
Rolnicy — przeważnie z 
Grzmiącej 1 Wieławina — 
przywieźli zboże na przemiał.

Prezydium Powiatowej Rady Narodowej w Biało­
gardzie w związku z notatką pt. „Sołtys w Białym Zdro­
ju daje zły przykład" zamieszczoną w n-rze 292 „Głosu 
Koszalińskiego" wyjaśnia, że za niewywiązywanie się 
sołtysa Zacharskiego z obowiązków w czasie akcji sku­
pu zboża zwolniono go'ze stanowiska sołtysa.• • •

W odpowiedzi na notatkę pt. „Sala gimnastyczna 
Szkoły nr 1 w Koszalinie magazynem „Domu Książki", 
opublikowaną w n-rze 2S9 naszego pisma — Ekspozytu­
ra Domu Książki w Koszalinie zawiadamia, że obecnie 
sala gimnastyczna jest już w stenie używalności. Za 
przewlekle jej uporządkowanie kierownik działu został 
przesunięty na inne stanow!'ko. a główny magazynier 
zwolniony żostanie z dniem 1. I. 1952.* 4> •

Na notatkę pt. „Pijatyki ’ nieróbstwo muszą usiać 
w GS Łubowo", opublikował’ą w n-rze 273 naszego pi­
sma, Zarząd PZGS w Szczecinka wyjaśnia, że za lekce­
ważenie obowiązków służbowych oraz upijanie się pod­
czas pracy piekarz Bronisław Szatran i kierownik ma­
sarni Józef Sie.iak zostali dyscyplinarnie zwolnieni z zaj­
mowanych stanowisk. Kazimierz Rudkowski i Mieczy­
sław Szachoglukowicz zostali ukarani nagana z ostrze­
żeniem. « • •

W odpowiedzi na notatkę „Dlaczego?", zamieszczoną 
w n-rze 296 naszej gazety. Centrala Jajczarskę - Dro­
biarska w Koszalinie podaje. że należność za dostarczo­
ne jaja do Stacji Wylęgowej w Połczynie Zdroju zosta­
nie w najbliższych dniach'wypłacono gospodyniom z Re­
dlina, a sprawa karygodnego nie wypłaceniu rachun­
ków przez kierownika Zakładu, ob. Bogdana Ziółkow­
skiego, została skierowana do prokuratora.♦ • •

Okręgowy Zarząd Kin w Koszalinie w związku z no­
tatką pt. „Kiedy?" zamieszczoną w n-rze 302 naszego 
pisma, zawiadamia, że z dniem 1. XII. br. gromada Żół­
te (pow. Drawsko) włączona zostanie do marszruty kin 
ruchomych. • • •

W związku z notatką pt. „Kiedy?" opublikowana w 
n-rze 276 „Głosu Koszalińskiego" — Prezydium MRN 
w Sławnie informuje, że przydzielono Już lokal dla Za­
rządu Powiatowego TPP-R przy ul. Armii Czerwonej 1.

Pełne ręce roboty! — śmieje 
się pracownik młyna, Jan Si­
to. W czasie rozmowy ani na 
chwilę nie odrywa się od pra­
cy. Czekających jest dużo. Na 
wszystkich twarzach maluje 
się zadowolenie, zresztą zupeł 
nie zrozumiałe. Z chwilą, kie­
dy powiat szczecinecki prze­
kroczył 90 proc, rocznego pla­
nu sprzedaży zboża, chłopi zo 
stali zwolnieni z miarek i od- 
sypów młyńskich.

Na ścianie wisi zielony a- 
fisz — odezwa Powiatowego 
Zarządu ZSCh w Szczecinku, 
dotycząca tego właśnie zwol­
nienia. Zebrało się przy niej 
kilku żywo rozprawiających 
chłopów.

— Mqja żona to się dopiero 
ucieszyła — mówi Leonard 
Bielawski do swego sąsiada, 
Adama Wlazło. — Od razu mi 
zaznaczyła, że będziemy mogli 
dotuczyć więcej świń. W ze­
szłym roku kontraktowałem 
13 sztuk i wszystkie odstawi­
łem. Teraz hoduję prosiaki. 
Obliczyłem wspólnie z żoną, że 
na miarkach i odsypach za­
oszczędzimy do 380 kg ziarna.

Adam Wlazło potakuje. 
Zwolnienie z ^niarek i Odsy- 
pów to rzeczywiście poważna 
ulga. Ale...

— Ale dotychczas tylko je­
den nasz powiat uzyskał tę 
ulgę — zauważył jeden z rol­
ników, czytający uważnie o- 
dezwe. Trzeba, żeby wszyscy 
chłopi w całynjzwoiewództwie 
r^śpieszyli sie z wykonywa­
łem swoich planów!. Będą mo 
gli wtedy zaoszczędzić więcej 
-/boża i jeszcze bardziej rozwi­
nąć hodowlę — to przecież 
jasne! • • •

Zbiorowe dostawy ziarna do 
punktów skupu w gminie 
Grzmiącą zainicjowała spó'- 
dzlelnia produkcyjna w Godzi 
sławlu.

— Dekorowaliśmy wozy, szy 
kawaliśmy flagi i transparen­
ty — opowiada agitator He­
lena Martynienko. —, A po­
tem przez całą noc ładowaliś­
my zboże, bo chcieliśmy od­
wieźć je jak najszybciej do 
punktu skupu.

Nazajutrz sznur wozów za­
ładowanych pękatymi worka­
mi złocistego ziarna wyruszył 
w kierunku Gminnej Spółdziel 
ni. W rekach ZMP-owców po 
Jawiły się harmonie. Zabrzmią 
ly piosenki...

„Wieziemy chleb dla robot­
ników!" — głosił napis na tran 
sparencie, umieszczonym na 
czole transportu.

Za przykładem RZS Dobie­
sław poszły inne spółdzielnie 
produkcyjne. W kilka dni póź

Kino „POLONIA" — „Wesołe Kn- 
mo-r.kl z Wfnd«oru” — film prod. 
NRD. Pocz. seansów o godz. IR I 
?0 W niedziele i święta o godz. 
16. 18 1 20-tci

• • •
Dyżurnie AZTEKA SPOŁECZNA, 
nr 20 — Al. Wolska Polskiego.

pożyczanie maszyn „na odro­
bek". Wreszcie i to wymknęło 
mu sie z rąk. Maszyny poży­
czał SOM i POM, każdemu 
wystarczyło też swego ziarna.

Kułak Antoniak zaczął wer­
bować sobie klikę. Przystali 
do niej niejacy Kita i Dran- 
czewski. Sam Antoniak dla 
„niepoznaki" wywiązywał się 
ze wszystkich akcji. Nato­
miast Dranczewskl i Kita — 
„oczy i uszy" Antoniaka' nie 
wykonywali powinności oby­
watelskich i namawiali do te­
go irnych chłopów gromady 
Przystawy. Uprawiali też wro 
gą propagandę przeciwko wla 
dzv ludowej, usiłowali siać 
wśród chłopów niezadowole­
nie i ferment.

W tegorocznej akcji wyko­
nywania patriotycznych powin 
ności wobec Państwa Anto­
niak wystąpił już z otwartą 
przyłhicą. „Nie dam i koniec!" 
— oświadczył. Sadził, że w’ęk 
szość chłopów go poprze. Ale 
przeliczył sie.

Rolnicy gromady Przystawy, 
wśród których aktywną dzia­
łalność uświadamiającą prowa 
dzilt agitatorzy partyjni na cze 
le z aktywistą tow. Stanisła­
wem Pietrzakiem, sami wyko­
nali swoje plany sprzedaży 
zboża Państwu i z oburzeniem 
napiętnowali Antoniaka na ze 
braniu gromadzkim, demasku­
jąc jego intrygi i knowania 
przeciwko władzy ludowej. Ra 
zem z nim „wnadli" Dranczew 
ski i Kita. Wszyscy trzej zo­
stali ukarani wysokimi grzvw 
nami pieniężnymi, a sprawa 
Antoniaka została skierowana 
do sadu.

Po zdemaskowaniu Antonia 
ka i jego kliki ci mieszkańcy 
Przystaw, którzy zalegali Jesz 
cze z dostawa zboża, wykonali 
swoie plany, nierzadko je 
przekraczając.

— Sprawiedliwie się stało — 
oświadczył jeden z nich, mało 
rolny chłop Jan Jakalak — że 
takiego wrogą iak Antoniak 
ukarano. Nie hedzie Już sie tu­
czył naszą chłopską krzywdą.

cznych, awanturników ! prze. 
8‘ępców spod znaku Mikołaj, 
czyka, Oskarżeni chc‘eli prze­
mocą obalić władzę ludową i 
przywrócić ustrój kapitaTatycz 
ny.

Zdecydowana i czujna posta­
wa władz bezpieczeńs‘wa uni­
cestwiła te zdradzieckie i prze 
s ęncze plany. Zamiast Wy»o. 
kich stanowisk, obiecywa­
nych przez FcUńczuka i jemu 
podobnych agentów zagranicz­
nego kapitału. Wszystkich os­
karżonych, po udowodnieniu 
i.n zarzucanych przestępstw, 
spotkała zasłużona, surowa 
kara długoletniego więzienia 
oraz całkowity przepadek n»!e 
n‘a.

Jak podawalihny, Wojsko­
wy Sąd Rejonowy w Koszali­
nie skazał oskarżonycn: Ssab- 
łewskiego na 10 lat w'ęz'enig z 
pozbawieniem publicznych 
praw obywatelskich I honoro­
wych na lat 5, Nowaka na 10 
lat węzJenia i na utratę pub- 
1'cznych praw obywatelskich 
i honorowych na lat 4. Dąbka 
na 7 lat więzieni i utratę pub 
licznych praw Obywatelskich i 
honorowych na 3 lata, Publice 
wiozą na 10 lat wiezienia i 
u:ra*ę publicznych praw oby- 
v atelskich i honorowych na 
4 lata. Węgiowskrego na 9 lat 
ulęzlenla i utrat- publicznych 
praw obyWntelsk‘ch I honoro­
wych na przeciąg 3 lat, Ko­
walczyka na 8 lat więzienia i 
utratę publicznych praw oby­
watelskich i honorowych na 
przeciąg 3 lat, Kailnowsk'egu 
i Szafrana na 7 lat Więzienia i 
utratę publicznych praw Oby- 
v atelskfch i honorowych na 
p-zeciąg 3 lat oraz Romanow. 
sk'ego na karę 6 lat więzienia 
z pozbawieniem pub’'cznych 
praw obywatelskich l honoro­
wych na przeciąg 3 lat Pc ad 
to sąd orzekł p^epadek mle^ 
nia. Wszystkich oskarżonych 
pa rzecz Skarbu Państwa.

Niedobitki m i k o Jaj czy k o wsk i ego podziemia 
członkowie bandy

»Kra'<»wei Policji
zostali ukarani przez Wojskowy^ 1Riionowy w Koszalinie

Liczne zakłady produkcyjne 
woje wód zt w a k osza I i ńskiego 

pracują już na poczet III roku 
Planu 6-letniego

SOBOTA
li 04 Dziennik południowy 1 

przigl. piasy stoieSzneJ. 12,30 
Auducja dla wsi. 13.30 Audycja 
Hr.Ki.ina d'a klasy II. 13,55 Audyc­
ja s kolną dla klas III i IV. 14,19 
Mat an Rudnicki — Wesele fra­
ków kie, 14,35 Audycie dla wycno 
wi>v czyn przedszkoli. 15,30 Audyc 
|a illa świetlic dziecięcych 16,00 
Wszechnica Radiowa kurs 1. 16,20 
Wiadomości radiowe Pomorza Za 
chodnlcgo. 16,30 „Zaczyna s;ę cd 
zabawy" — rep. z Modelarni Ligi 
Morskiej. 16,40 Melodie lud! w 
wyk. i.rałych zesp. wokalnych 1 
kap. lud. 17.00 Wiadomości popo­
łudniowe. 17,05 O książkach poli­
tyki międzynarodowej. 17,15 Kon 
cert życzeń dla chłopów gr. Ławy 
oraz. sp. prod. Łęczyca. 17,45 Ra­
diowy kurs fęz. rosyjskiego dla 
zaawansowanych. 18,30 Wszechni­
ca Radiowa kurs 11. 18,50 Gawęda 
o spray, ach zimowych przodują­
cych POM ów 1 SOM-ów. 19.00 W 
mik ofonowej sieci. 19,15 W ado- 
rnoś i o morzu i portach 1 ko­
munik. dla rybaków. 19,30 Muzy­
ka i aktualności. 20,00 Przy sobo­
cie no robocie. 20,58 Stan pogody 
21,OT Dziennik wieczo ny. 21,26 
wja. omoścl sportowe. 21.30 Utw. 
fortep. Bolesława Woytowicza.

31.50 „Pańszczyzna" 22.20 Końce,' 
chóru 1 ork. Rozgł. Krakowskie!. 
23,00 Muzyka taneczna. 23.50 o tat 
nie wiadomości. 24,00 Hvmii 1 ko­
niec audycji.

NIEDZIELA
8,85 Początek audycji (Fala 367 

ml. 3,00 Dziennik po, enny. 8.30 
Wszi cnnlca Radiowa kurs 11. 8,5s 
O Ludowym Wojsku. 9,00 Koncert 
organowy. 9.30 Audycja dla dzieci 
w wieku przedszkolnym. 10.00 
P.zęilląd prasy stołecznej. 10.0> 
Skrzynka ogólna. 10,20 Poczta i 
muzyka. 10,50 Robotnicze Zespoły 
Świetlicowe przed mikrofonem. 
11,10 MUZYKA POLSKA I RA­
DZIECKA W WYK. ORK. ROZ­
GŁ. SZCZECIN, pod. dyr. WLA- 
Lł.i-OKL. . - IO IU- 
GOLWOPOLSKI). 11.40 Skrzynka 
Wszechnicy Radiowej. 11.52 Try­
buna korespondentów. 11,57 Sy­
gnał czasu 1 hejnał z Wieży Ma­
riackiej 12.04 Przegląd czasopism. 
13,15 Z cyklu: Nowości techniczne 
1 n v. ;n\.. o inan'1-’
Unistów Łódzkiej Rozgł. 14.00 
Uwa' a PGR-v. 14 15 Odoowiada- 
my na listy. 14.25 Melodie operet 
kowe z płyt. 14,45 Narodziny Rat- 
V p a->- v.->.VO.
15,00 Piosenki w wyk. chóru .4 
Asy”. 15.15 Audycja dla dzieci. 
18,00 Reportaż red. Kazimlerczaka 
r. Instytutu Naftowego w Krako­
wie. 16,30 Chór „Harmonia" au0. 
sw. w opr. red. Z. Kunstmąns. 
16.40 Dyskusja nad ksiątka Ostro­
wskiego „Jak hartowała się stal"
16.50 Dwa utwory na sakselon. 
17.00 Dziennik popołudniowy. 17,13 
Koncert rozrywkowy w wyk. 
Ork. Rozgł. Bydgoskiej. 18 00 Ns 
rad'owei est-adzle. 19,00 Melodie 
taneczne. 19.30 „Wzgórze 35". 20.50 
Stan pogody. 21,00 Dziennik wie­
rzą ny.

Kino „POLONIA" — ul. Grun­
waldzka — „Rodzina Sonnenbru- 
cków" — film prod. NRD. Pocz. 
aennsów o godz. 18 i 20 W ntedzie 
1<J i święta o godz. 16. 18, 1 20-tej. 
Kino „MŁODA GWARDIA”—RO- 
KOSSOWO — „Ucieczka z niewo­
li" — fthn mod. bu'cni-ki*1. — 
Pocą, seansów 0 godz 20-tej. W 
niedziele 1 święta o godz. 17 i 
20-eJ.

MUZEUM, ul. Armii Czerwonej 54— 
wystawa pt. „Ilustracja r.idziec- 
ka“ i zbiory ata]e. — Muzeum 
otwarte we wtorki, czwartki i 
piątki od 12-tej do I7-tcj. W nie 
dziele i święta od 12-tej do 19-tej.

• • ■
Dyżuruje APTEKA SPOŁECZNA 
przy ul. Armii Czerwonej 1.

Jak wczoraj podawaliśmy po 
krółce, w drug'm dniu prucesu 
terrorystycznej bandy, wystę. 
uujacej na terenie naszego wo 
jewództwa pod naz.wą , Krajo 
wa Policja Bezpieczeństwa" — 
Wojskowy Sąd RejOnoWy w 
Koszalinie rozpatrywał sprawę 
dalszych członków .tej niele­
galnej organizacji politycznej, 
a mianowicie: Tomasza Sza- 
blewskiego, Jana Nowaka i Bro 
nisława Dąbka — zamieszka­
łych w gromadzie Spore, pcw, 
szczecinecki oraz sprawę Leo­
narda Publicewicza. zam. w 
Wierzchowe, Wacława Wer- 
lowskiego z Daleclna, Franc'sz 
ka Kowalczyka, Czesława Szaf 
rana, Władysława Kalinow­
skiego i Stanisława Romanow­
skiego ze Starego Wierzcho­
wa (wszyscy z pow. szczecinec 
kiego).

Proces ujawni w całej roz­
ciągłości przestępczą działal­
ność Oskarżonych wyrażającą 
się w należeniu do zbrodni­
czej, Wrogiej naszemu strojo­
wi bandy politycznej pod naz­
wą „Krajowa POltoja Bezpie­
czeństwa", w popieraniu tej 
banuy składkami pieniężnymi, 
w gromadzeniu 1 dostarczaniu 
komendantom „posterunków, 
organizacyjnych" brom palnej 
i amunicji,

A oto krótki zarys zbrodni­
czej działalności trzech p:erw- 
szych oskarżonych — Szabiew 
skiego, Nowaka 1 Dąbka

W kwietniu br. Oskarżeni

Z terenu województwa ko­
szalińskiego napływaja mel­
dunki, w których za’ogi za­
kładów produkcyjnych komu­
nikują o sukcesach w realiza­
cji II roku Planu 6-letniego. 
Jednocześn e załogi, które zwy 
cięsko zrealizowały roczne pla 
nv produkcyjne, zobowiązują 
się do końca roku bieżącego 
dać dodatkową produkcję o 
wartości wielu tysięcy złotych.

O wykonaniu rocznego pla­
nu produkcji niektórych asor­
tymentów przetworów ryb­
nych zameldowała ostatnio za 
•ega Zakładów Rybnych Nr 
12 w Koszalinie. Załoga ta 
zrealizowała roczny nlan pro­
dukcji ryb wędzonych w 1013 
nroc.. a plan produkcji mącz­
ki rybnei w 120 proc. O 124 
proc, przekroczyli cni roczny 
plan produkcji marynat.

ReTHzacię rocznego planu 
nrodukcii konserw rvbnvch za 
toga Zakładów Rvbnvch w 
Koszalinie zakończy do dnia 
15 erudnia br.

W realizacji planu rocznego 
wvróżn'lf sie: Ro‘owaczka Fe­
licja Kiljłńczyk, mączarka 
Stanisława Nowak, obsługująca 
maszynę do zamykania kon­
serw Czesława Pictrzrk, za- 
mvkac’ka ■ Słpnlsława Wal- 
eryk i etykieełarka Jan!na 
Korcza). Do szybszego wwko- 
nonia planu przyczynili sie 
również: mechanik Paweł
Stoinke i ełektromonter Bazy­
li » ohnwskl, ’

W wykonaniu rocznych pla­
nów w Przetwórni Rybnei w 
Kołobrrezu wyróżnili się: Fu- 
«ten’a Bocunr. Stanisława Myt 
kowska i Tadeusz Kobyliński?

Dzięki sprawnej organizacji 
skunów owoców, jarzyn i ziem 
niaków wczesnych Centrala 
Ogrodnicza w Koszalinie zre­
alizowała o 39 dni przed ter­
minem roczny plan skunu 
tych produktów ogrodniczych, 
zakupując o 3 Droc. warzyw, 
o 9 proc, owoców 1 o 2 proc, 
ziemniaków wczesnych ponad 
plan.

Ostatnio o zrealizowaniu za

dań II roku Planu 6-letnieg® 
zameldowała także załoga 
Spółdzielni Pracy Szewców 
„Dobry But" w Koszalinie.

Sukces • swój załoga osiągnę 
la dzdęki dalszej mechanizacji 
produkcji i stałemu podnosze­
niu kwalifikacji zawodowych. 
Zainstalowanie maszyny do wy 
robu obuw'a chłopięcego pod­
niosło wydajność pracy o 36 
proc. przy jednoczesnym 
zmniejszeniu o 30 proc, kosz­
tów wytwarzania.

Na czoło w realizacji planu 
rocznago wysunęli się szewcy: 
Józef Sobot, osiągający 180 
proc, normy i Wacław Lipiń­
ski. Na wyróżnienie zasłueują 
pracownicy produkcyjni: Mie­
czysław Węglarski 1 Jan Kał- 
tnlerczak.

O zrealizowaniu rocznego 
płanu obrotu towarowego ma­
teriałów okrągłych zameldo­
wała rTcrpozytura Państwo­
we 1 Centrali Drzewnej „Pa­
ged" w Szczecinku. Wykonu­
jąc plan roczny pracownicy 
POD „Paged" zaoszczędzili 
495.145 złotych.

Jak plsze nam korespodent 
Aleksander Miehnowski w 
dniu 27 listopada zrealizował 
także n'an rocm* Jako pierw­
szy w Rejonie Lasów Państwo 
wych Połczyn Zdrój — Tartak 
Przemysłu Leśnego w Kołaczu.

Na szczególne wyróżnienie 
w realizacji planu zasługuje 
przodujący trakowy Kazimiera 
Ste-c, którv ociąga i przekra­
cza w produkcji 200 proc, nor­
my. pomocnik trakowego An­
toni Bunlak, który pracował 
bez przerwy przez 30 god’Iri 
jako trakowy, aż do chwili, 
kiedy glos syreny oznajmił 
wykonanie rocznego planu. W 
pracy wyróżniła się również ro 
botnlca Wer*n'ka Przybye'eń. 
Na dalsze wyróżnienie zasłu­
guje kontroler techniczny 
Aleksander Stachura, który z 
braku pomocy pracował przez 
tydzień cznsu przy obżynarce 
i zprazęm dowoził surowiec do 
traków.

SzabteWdki ’ Nowak a w kl’ka 
miesięcy później 1 Dąbek wstą 
oHi do organizacji „Krajowa 
Policja Bezpieczeństwa" pod 
wpływem wrogiej agi acjl, pro 
waęjzonej prze7 terenowego we 
terynarm Felińczuka. Feiiń- 
czuk oświadczył m. In., że 
Wkrótce wybuc$jn'e wejna mię 
dzy Związkiem Radzieck'm a 
kra1am; kapitalistycznymi, w 
którei chłopi w’nni stanąć po 
stron'e kapitalistów i w tym 
celu muszą być w tfągłym po 
gotowiu do prowadzenia ak. 
ćji dywersyjne) na tyłach 

.wojsk radzieckich, a później 
do objęcia władzy policyjnej. 
Zwerbowani w ten sposób, otu 
manieni obietnicami zajęcia 
wysckitch s'anowisk w „no­
wym" ustroju lcułaeko - kapi- 
talistycznym, przysięgli na 
wierność organizacji i przystą 
pU do werbunku dalszych 
członków. W dniu ujęcia, tj. 
przy końcu 1'lpca br. .posteru­
nek'KPB“ w Starym Wlerzcno 
wie^liczył 6 osób. W ilpcu br. 
Nowak oddał zgromadzoną 
u siebie w domu amunicję 
c łonkom bandy, udającym s>ę 
na rabunek w Tychow‘e, gdz*e 
jednak banda została utęta 
przez władze bezpieczeństwa 1 
un i eszkodliw iona.

Również pozostali oskarżeni 
u'egli wpływom i namowom 
agentów kapitalistycznych i ku 
lackich. I oni prowadzili wer­
bunek nowyh członków, groma 
d::ili broń palną i amunicję o- 
nz zasilali organizację w pie­
niądze.

Podobnie, jak w pierwszym 
dniu procesu na ławte osKar- 
żcnych zasiedli ludzie wrogo 
ustosunkowani do naszego 
ustroju. Podjudzeni przez wro 
gów klasowych, przez plujące 
i krztuszące się nienawiścią na 
nasze Państwo Ludowe rozgło 
śnie radiowe „Głosu Ameryki", 
.,BBC‘‘ i „Wolnei ĘtoiOpy" o- 
raz przez agentów wpitalisty-



Ludzie polskiego Oświecenia

Zadrżą w pałacach 
przemocy tyrani...

JAKUB JASIŃSKI

IZ IEDY po swyeięstwie tar 
gowiczan wychowanek 

Szkoły Rycerskiej, Jakub Ja­
siński poprosił o „absęyt” (dy 
misję) i zdjął swój, wysłużony 
w bojach mundur pułkownika 
artylerii — kolega icgo i przy 
jaciel, głośny już wówczas poe 
la Julian Ursyn Niemcewicz 
obiecał wprowadzić „pięknego

Narodzie ! Czas nie ufać w cudze zaręczenia 
Czyń, jak czynią Francuzi. Czat czynić narodzie, 
Niechaj drżą? swojej zguby pierwsze naczelnik! — 
Użyj mlecza • naostrz przeciwko nim piki

swe głowy przekleństwa miesz 
czan i chłopstwa. Jasiński zor 
ganizował narastający gniew 
ludu i skierował jego niena­
wiść przeciwko odzianym w 
purpurę i złoto ciemiężycielom 
wolności. Trzeciego dnia Wiel­
kanocy lud wileński wyległ 
zbrojnie na ulice, a ryk ar­
mat zmieszał się z nicieni dzwo 
nówf wojska Katarzyny osła­
niające magnatów i zdrajców, 
musiały ustąpić i ustąpiły. 
Rozpoczęły się sądy ludowe. 
Jasiński karał i słał na szubie 
nicę wszystkich wysoko uro­
dzonych sprzedawczyków, car 
skich jurgeltników i pospoli­
tych szpiegów. Jako pierwszy 
zawisł znienawidzony hetman 
Kossakowski, a w ślad za nim 
marszałek Szwykowski, rów­
nież sprzedawczyk i zdrajca.

Wiadomość o sukcesach in­
surekcji wileńskiej dociera do 
Warszawy. Kościuszko powie­
rza Jasińsk:emu dowództwo 
nad armią litewską j posyła 
mu szlify generalskie. Jasiński 
oczy.-zcza krai z wrogów i nie 
miłosiernie tępi herbowych pa 
sożvlów, żerujących na słabo­
ści kraju. Nie podoba się to li­
tewskiemu ziemiaństwu i gór­
nym warstwom wileńskiego 
mieszczaństwa, którzy piszą 
donos na generała - jakobina 
Odwołany i pozbawiony do­
wództwa nisze Jasiński te gorz 
kie słowa:

..Muszę cierpieć bom zrobił 
dwa wielkie kryminały. Naj­
przód. że nie będąc z rodu 
książęciem, ufność kraju całe­
go zyskać ważyłem się. Po 
wtóre, żem pierwszy pokazał, 
iż wielkiego szelmę również 
jak miłego złodzieja powiesić 
można".

Wiersz ten, tak jak i inne 
poezje Jasińskiego, wzywające 
odważnie i zdecydowanie do 
walki i zachęcające do rewolu 
cji, zyskał powszechny' aplauz

zgromadzonych. Przypominano 
sobie sławny już i krążący gę­
sto w odpisach-jego „Wiersz w 
czasie obchodzenia żałoby 
przez dwór polski po Ludwiku 
XVI”, pytając wraz z poetą:

Król ścięty — czy wart jest czynić w sercach tak wielkie 
wzruszeniu?

Gdy krocie nędznych ludzi od domów, od dziatek 
Pędzą na >r-ei tyrani, jak bydło do jolek.
Kiedy narodom całym wy mu ślncf chimera
Ostatni kąsek chicha od gęby oddziera —
I czemuż wam naówczas owa czułość tkliwa
Łez krwawego wzruszenia z oka nie dobywa?

Posypały się zaraz liczne 
mowy równość i w ilność przy 
wołujące, Jasiński nie był z 
tych, co słowa na wiatr rzuci 
li, lecz popierał je zawsze czy 
rami. Tak i teraz, no wygłoszę 
rfu apelu do narodu, polecił od 
bić go w tajnej drukarni i r>z 
dać pomiędzy lud j żołnierzy. 
Tym prędzej, że miał opuścić 
Warszawę, aby ogień insurek

cji, ogarniającej stolicę, roznid 
ci> równiciAia Litwie.

Kiedy przybył do Wilna, uno 
sił się ponad miastem ponury 
cień hetmana Kossakowskiego, 
przywódcy magnaterij zaprze­
danej targowickim zdrajcom. 
W karocach, mknących ciasny 
mi ulicami, widniały postacje 
obcych dygnitarzy i karmazy­
nowej szlachty, ściągając na

Chylące się do upadku po­
wstanie kościuszkowskie za- 
staje Jasińskiego w Warsza­
wie. Po klęsce maeieiowickiej 
nie podda.ie się iak inni roz­
paczy lecz przykładem włas­
nym i słowom zagrzewa dalej 
do czynu. Słyszą go znów by­
walcy miejsca zebrań jakobi­
nów u Dziarkowskiego i Metki, 
czytają jego strofy na Podwa 
lu. na Długiej i na przedmie­
ściach stolicy, powstańcza pra 
sa drukarska tłoczy coraz no­
we odezwy i wiersze poety- 
jakobina. kłóry z bronią w 
reku, ozdobiony generalskimi 
szlifami, broni wrogom dostę­
pu do stolicy.

Śmierć od armatniej kuli 
schwyciła fio walczącego na 
szańcach Pragi, nieśmiertel­
ność wywalczył sobie u potom 
rjych zadokumentowanymi! 
krwią słowami.

adriań czermiński

SŁUCHAMY MUZYKI
Jadwigą Dzikówna (sopran) 

odśpiewa z towarzyszeniem ór 
kiestry arię Cherubina z „We 
sela Figara”, prezentując słu­
chaczom fragment wokalny 
te i opery. Mozarta.

Aa dalsze jej występy złożą 
się 2 arie koncertowe: aria 
Mozarta ..Przyjmcie mojes po­
dziękowanie” i słynna aria 
„Ab! perfido" BcethwenR. ,

W drugiej częlc; "koncertu — 
V ta Symfonia C-moll Beetho 
vena.

Pierwsze wykonanie tej Svm 
fonii odbyło się w Wiedniu, w 
grudniu 180S roku. Program 
kompozytorskiego koncertu, 
IłS-letniego Reethovena, zaw>e 
rał również Symfonię Vl-tą 
tzw. „Pastoralną". Obie Sym­
fonie, należące do arcydz!eł 
muzyki symfonicznej, zostały 
przyjęte piyz krytykę i pu­
bliczność nie bardzo życzliwie. 
Zn wiele w nich było nowych 
elementów, W „Pastoralnej” 
dał Becthoyen próbę muzyki 
opisowej, muzyki, która m a- 
la oddać piękno wsi, wiejslurj 
nrzyrody. Piątą nazwano — 
Symfonią przeznaczenia. Pod 
stawowym składn'k:em kon­
strukcyjnym bowiem części

pierwszej jest krótki, ukazują 
cy się zresztą później w Sche 
rzu i w Fi,lale, przejmujący 
motyw, złożony zaledwie z czte 
i'cch rytmicznych dźwięków 
Wymowny komentarz, wyjaś­
niający charakter tego moty­
wu. dał sam kompozytor w sio 
wach: „Tak kołata przeznaczę 
nie do wrót życia”. Poza Jed­
nak tą, w lapidarnym skrócie 
lzuconą, ideą poetycką utwo­
ru, V-tą ’ Symfonię możemy 
śmiało uważać za przykład czy 
stej muzyki, o bardzo klasycz­
nej, ze skłonnością do skró- 

’tów, budowie. z
Po pulsującej niespokojnym 

rytmicznym motywem częśc; 
pierwszej, przychądzi odprężę 
nie w uczuciowej atmosferze 
wyjątkowej piękności śpiewne 
go teniatn — Andante eon mot 
to. W Scherzu brzmią urywki 
uporczywego tematu części po 
cżątkowej. Wznoszący się zaś, 
na trójdżwięku C-dur. klarow 
ny motyw Finału — dije opty 
mistyczne, tryumfalne zakoń­
czenie dzieła, mającego nic 
więle równych sobie w litera 
turze muzycznej.

MARIA ANDRZEJEWSKA

O Kolejarzach z Godkowa,
LZS-ie Godków i instruktorze Pawle Helwigu...

Maleńka osada Godków w 
pow. Dębno zamieszkała jest 
wyłącznie przez pracowników 
PKP. Srtiludne ogródki otacza 
Jące jednorodzinne domy i czy 
ste uliczki wskazują, że miesz 
kańcy tej osady żvją dostatnio. 
W środku miasteczka beleje 
świeżo nałożonym tenkiem 
odremontowany budynek, — to 
świetlica. V7 godzinach wol­
nych od pracy w świetlicy roj 
no i gwarno. Zbierają się tu­
taj co wieczór wszyscy, ma. 
szyniści i palacze, zwrotnicy i 
kasjerzy,, dyżurni ruchu i ro­
botnicy kolejowi. Każdy przy­
chodzi z rodziną. Młodzież tań­
czy lub gra w ping - ponga, 
mężczyźni w skupieniu otacza 
ją szachownicę lub też gwarzą 
o pracy zawodowej, kobiety 
dłubią gia drutach lub szydeł­
kują. Rozbawione dzieci ga­
niają się w „berka” międ/.y 
tańczącymi parami lub też pla 
tają figle ojcom — szachistom, 
strącając im z szachownic fi­
gury...

— Żyjemy jak jedna rodzi­
na — mówi ob. Turkiel.— po­
magamy sobie wzajemnie... 
Ot, niedawnej, nasze.kolo por 
towe. do którego nnleżvmy 
wszyscy, wspólnymi siłami od 
remontowano te świetlicę. Zi­
mę spędzimy wesoło i pożytecz 
nie, bq,i radio je t, gazetę moż 
na poczytać, biblioteka czyn­
na... Całe lato „ganialiśmy” po 
boisku. Nasze drużyny, piłkar­
ska i siatkówki, ciągle rozgry 
wały mecze, a reszta mieszkań 
ców zdobywała normy na 
SPO. ZMP-owcy, ma się ro­
zumieć, organizowali próby. 
Dzięki nim nie ma u nas rodzi 
ny, któraby nie miała co naj­
mniej 2 znaczków SPO i cho­
ciaż 1 BSPO. Razem odznak 
mamy 53. Ostatnio zdawaliś­
my strzelanie i...

— Moja żona — wtrąca ob. 
Lis przewodniczący kolą — o 
10 punktów wystrzelał? wię­
cej niż ja. Niespodzianka spor 
towa dla męża, wstyd, ale "rzy 
najbliższej okazji zobaczymy 
jak będzie...

Mało nami tylko — mówi 
dalej ob. Lis — interesuje się 
Zrzeszenie Sportowe ..Kole­
jarz". A przydałaby się opie­

ka, bo nie mamy żadnego in­
struktora.

• • •

Wąska ścieżka z Godkowa 
prowadzi do oddalonego o 200 
mir FGR-u Młynary, zespół 
Witnica. W Młynarach prowa­
dzona jest wzorowa hodowla 
buhaji. — Kilku robotników 
PGR-u stanowi tam całą lud­
ność. Jednym z robotników 
jest ob. Paweł Ilelwig, który 
w zeszłym roku skończył w Sie 
rakowie pod Toznaniem kurs 
instruktorów wychowania fi­
zycznego. Paweł Helwig karmi 
i poi swoje buhaje, a o sporcie 
nie myśli. A państwo rok te­
mu wydało pieniądze, żeby do­
zwolić mu uczęszczać przez 
miesiąc na kurs instruktorów, 
a tym samym zobowiązało go 
do pracy w sporcie. Tymcza­
sem Paweł H.lwig o tym za­

pomniał. A mógłby przecież 
nie tylko pomóc kolejarzom z 
Godkowa w pracy sportowej, 
ale również ruszyć wreszcie 
pobliski LZS ze wsi Godków, 
gdzie zapał sportowy już 
ostygł. Jego obowiązkiem jest 
przekonać kolejarzy z Godko­
wa. że nie powinni wyłącznie 
zasklepiać się w ciasnym, spor 
towym kręgu granic swej o a 
dy, a powinni pomagać obok 
nich znajdującemu się LZS- 
owi. gdzie sport w ogóle się nie 
rozwija. Wtedy nie tylko koło 
„Kolejarza” z osady Godków 
przodowałoby w sporcie, ale 
i ZZS Godków mógłby się po. 
szczycić zdobytymi znaczkami 
SPO a nie ’ak dotychczas tyl­
ko figurowaniem w rejestrach 
Powiatowego Związku Samo­
pomocy Chłopskiej Dębno,

A. Borkowski

Dzisiaj w wojsku — jutro instruktorem WF 
i sportu w LZS-ach i kołach fabrycznych 

W Szczecinie powstał 
Wojskowy Klub Sportowy

Dnia 5 bm. Prezydium Wojewódzkiego Komitetu Kul­
tury Fizycznej w Szczecinie zatwierdziło nowopowstały Woj­
skowy Klub Sportowy z siedzibą przy Al. Wojska Polskie­
go 81. W skład zarządu WKS weszli oficerowie: JACKOW­
SKI, WALENTYN. DOMARADZKI, DUDEK i FEDYK. No­
wopowstały Klub da, nie tylko możność żołnierzom odbywa- 
wającym służbę wojskową uprawiać sport i osiągać sukcesy 
wyczynowe, lecz również pozwoli szkolić Instruktorów i or­
ganizatorów sportowych, którzy po ukończeniu służby czyn­
nej będą krzewili kulturę fizyczną w ośrodkach robotni­
czych i na wsiach.

Nowak ustanawia 
nowy rekord świata

Na mistrzostwach atletycznych 
związków zawodowych w Jerywa- 
niu, doskonały 
sztangista radzlec 
ki Nowak ustano 
wił rekord świata 
w wyciskaniu w 
kategorii leąko- 
ciężklej, uzysku­
jąc 142,3 kg. 
Toprzedni rekord 
141.5 kg należący 
również do Nowa 
ka padl w Lodzi
w czasie spotkania sztangistów 
ZSRR-i Polski.

KĄCIK
ZADANIE NR 5

(Termin nadsyłania odpowiedzi
do dnia 8 grudnia br.).

Mat.w dwóch ruchach.
Białe. 4 figury: K e7, G b5, G «,

pion c7.
Czarne 1 figura: K. b7.

Już teraz wojskowi posia­
dają 3 czynne sekcje: piłki noż 
nej. tenisa stołowego i strze­
lecką. Piłkarze trenują prawie 
od miesiąca i w przyszłym se­
zonie rozegrają eliminacyjne 
spotkanie o prawo reprezen­
tacji w klasie wojewódzkiej.

Nie pozośtają w tyle i ping- 
pongiści, którzy grają /obecnie 
turniej eliminacyjny o mi­
strzostwo Klubu.

Strzelców WKS-u znamy 
już z ostatnich zawodów o mi­
strzostwo okręgu. Debiut ich 
wypad! bardzo dobrze. Zawód 
nic.y Lesisz i Zarakowski w 
strzelaniu z pistoletu wojsko­
wego zajęli I i III miejsce, a 

| strzelczyni Sławecka w kon­
kurencji KBKS 7 uplasowała 
sie na trzecim miejscu.

Również rozpoczęli już pierw 
sze treningi lekkoatleci, pły­
wacy, piłkarze ręczni i szer­
mierze. W najblfższych dniach 
utworzone zostaną sekcje: ko­
larska, motorowa i dźwigania 
ciężarów.

Jedyną trudność naszym 
wojskowym sportowcom spra­
wi nieliczna, jaką posiadają, 
kadra instruktorska. Z braku 
trenerów — żołnierzy pierw­

sze zaprawy członków niektó­
rych sekcji odbywać się będą 
pod okiem trenerów szczeciń­
skich.

Już niedługo zobaczymy w 
halach sportowych i pływal­
niach. a w przyszłym s.ezonie 
na boiskach, zawodników re­
prezentujących Wojskowy 
Klub SDortowy Szczecin. Na 
pewno w niejednej dyscypli­
nie sportowej sprawia oni wie 
le miłych niespodzianek.

Nowozałożónemu Klubowi, 
zarządowi i zawodnikom ży­
czymy wiele pomyślności w 
ich przyszłej pracy i sukce­
sów zarówno w sporcie wy- 
czynowyrń jak i masowym.

Po zwycięstwie nad Kolejarzem
AZS zdecydowanym kandydatem
ii a mistrza
Pucharu Polski w siatkówce

W środę w hali sportowej roze­
grane zostały pierwi;^ rneeze fina 
lowe siatkówki o Puchar Polski na 
szczeblu wojewódzkim. Najciekaw 
sze spotkanie stoczyli akademicy 
z Kolejarzem wygrywając zasłużę 
nic 2:0 (15:12, 15:7).

W pierwszym secie nic nie wska 
zywa‘o.na to. ze- porażka Kolejarza 
będzie tąk zdecydowana, ponieważ 
gra 7 ua wyiórmana, a Kolejarze 
przeciwstawiali wspaniałym ata­

kom AZS-u peł­
ną poświęcenia 
obronę, w trak­
cie gry prowadzę 
nie'zmieniało się 
co chwilę, a doj 
ście do siatki na.) 
lepszych śclnaczy 
AŻS-u Biclakowa 

1 Nazarewlcza 
przy stanic 12:11 
zadecydowało o 
zwycięstwie. O-

statnl punkt dla Kolejarzy zdobył 
przy stanie 14:11 pięknym ścięciem 
Pitucha.

W drugim secie pierwsze minuty 
•gry liależa w zupełności do Koleją 
rzy. którzy zdobywają prowadze­
nie 3:0. Jednak akademicy zaczyna

Ją atakować, uzyskują remis, a za 
Chwilę prowadzą 4:3. Przy stanie 
9:7 znowu do siatki dochodzi Biela 
kow i ścinając na zmianę z Naza­
rów leżem przeważaj', szalę zwycię­
stwa. Ostatnie dwa punkty zdoby­
li akademicy z nieudanych ścięć 
Bieleckiego i Pltuchy.
Skład zwycięskie) drużyny AZS-u 

był następujący: Chodakowski, 
Kl.mcns, J.uikówski, bielaków, 
Kurpios, Nazarewicz.
Kolejarz grał w składzie: Pitucha, 

WżiedzlnlewIcz. Kożblal. .‘jielmetz, 
Jabłonowski, (Kaczkowski), Bielec 
ki.

W drugim meczu drużyn męskich 
Gwardia pokonała Spójnię 2:0 
(15:13, 15:7).

W finałach drużyn żeńskich AZS 
wygrał z Wlókniaizam 2:0 (15:1.
13:4), a Kolejarz z Unią 2:1 (8:15, 
15'5. 15:3).

Niespodzianka było wyęmnle 
pierwszego seta przez siatkar­
ki Unii. Trzeba przyznać, 
że Kole.laikl zlekceważyły przeciw 
nika i dlatego przegrały. Lecz już 
w następnych dwu setach udow-u 
nlly. że przewyższają Unię co ‘naj­
mniej o kla»ę wygrywając do 5-ciu 
i do 3 samymi tylko serwisami.

Ostatni Kongres Międzynarodo­
wej , Federacji Szachów (FIDE) ja­
ki się odbył w Wenecji, postano­
wił, że Olimpiada Szachowa odbę­
dzie sic w sierpniu 1952 i. w IIe'sln 
kacli. Delegacja ladzieckn zg'osila 
rwój udział w Olimpiadzie.

Również na tym Kongresie u- 
ł chwalono, że szachiści ca'cgb świa 
ta zrzeszeni w FIDE walczyć będą 
> utrwalenie pokoju na całym 
świecle.

• » •

Jako oficjalny hymn FIDE został 
zatwierdzony hymn szachowy 
komponowany przez włoskiego 
zaclilstę Del Verme. do tekstu 

Mai cela Bermana rozpoczynający 
się od słów: „Za ftokój i wolność''.

♦ » •
Międzynarodowy ,iirn'«< T *bict 
dbedzle się 1952 i. •>» naż—errl 

ku w Moskwie, dla szacąistów zas 
również w 1932 roku w Szlokhoi- 
mie. Udzlaj w nim weźmie 5 sza­
chistów radzieckich.

• • •
Współtowarzysz Czygorlna — za 

•lużony mistrz DNS Chotimirskl 
grał w tym roku na czele druży­
ny Kolejarzy w turnieju Moskwa 
— Leningrad. Zwyciężyła Moskwa 
27.5:17,5.

• » •
W rocznicę oswobodzenia Wilna 

przez Annie Radziecką odbywają 
się corocznie spotkania szachowe 
między reprezentacjami Wilna 1 
Kowna. W tym roku w zawodach 
brało udział po 100 graczy z każde 
go miasta. Zwyciężyła drużyn* 
Kowna 39.5:40.5.

W 1792 r. zawiązał się w Warszawie Klub Jakobi­
nów, wzorowany na francuskim Towarzystwie Jakobi- 
nóu^, głoszących hasła rewolucyjne. Polscy Jakobini do 
inagali się ukarania zdrajców targowickich. rozpoczęcia 
czynnej walki z carskim najeźdźcą oraz wprowadzenia ra 
dykalnych reform społecznych i politycznych. Jednym z 
uajczynniejszych członków Klubu Jakobinów polskich był 
generał Jakub Jasiński, poeta rewolucyjny i organizator 
powstania kościuszkowsicwgo ra Litwie, w 1791 r.

i posępnego”, lecz gorejącego 
wewnętrznym ogniem młodzią 
na w krąg ludzi dążących do 
uratowanie. Ojczyzny przez za 
stosowanie haseł i metod rewo 
lucji francuskiej. Udali się 
więc na ulicę Mostową do „Ka 
ffee-hattzu Dziarkowskiego. 
gdzie zbierali się radykalni 
działacze, aby przeczytać ostnt 
nie wiadomości kolportowane 
tajnymi drogami z Francji.

Warszawa burzyła się. Na 
ulicach zbierały się grupy mit 
szczan, natrząsając s;ę głośno 
z króla i odgrażając zdrajcom 
Oiczyzny. Raz po raz jakiś od 
działek wojskowy wybiegał z 
Zamku, aby rozpędzić demon­
strujących j zedrzeć ulotki na 
klejane na murze. Przy waż­
niejszych mrożnikach stały 
warty z nabitą bronią, a lotne 
patrole kontrolowały przeehod 
niów. Mimo to. na Ścianach pa 
łaców magnackich et.raz gęś­
ciej pojawiały się podburzają 
ce napisy, a lud podchwytliweł 
je w mig i ćoznosił dalej z do 
datkiem własnych komenta­
rzy.

Jasiński szedł, aby wygłosi4 
przed zgromadzonymi w „Kaf 
feehauzie" swój poetycki 
apel:

\ I koncert symfoniczny RTM-u

SOBOTNI koncert 'symfo­
niczny odbędzie się w sa­
li MRN-u, ołfcodz. 19-tej. We­

zmą w n:m/udz'ał: orkiestra 
symfoniczna RTM-u pod dy­
rekcją Bolesława Kuropatn;c- 
kiego i śpiewaczka Jadwiga 
Dzikówna.

W programie muzyka kla­
syczna.

Na wstępie usłyszymy Uw.*t 
turę do opery „Wesele Figara” 
Mozarta. Opera ta powsfala w 
178fi roku, jako jedna z najlep 
szych oper tego k impozytora 
W „Weselu Figara ’ może ( w 
pajs^niejszyn' «tonn'u daje fcię 
*aę .-ażvć stopnienie w całość 
elementów dramatycznych i k 1 
micznych, co należy do nowa­
torskich zdobyczy Mozarta na 
polu opery. Libretto tej opery, 
opracowane według rewolucji 
nej podówczas komedii Beau- 
marebais, zostało przez Loreti- 
zo da Ponte okrojone niestety 
ze wszystkich ostrych akcen 
tów polityczno-społecznych. Fa 
bule, p‘tnej powikłań miłos­

nych, dał Mozart muzykę peł 
ną nieporównanego uroku, o 
nieprzemijającej wartości ui- 
tystycznej.


